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REDAKTOR PRZYJMUJE CODZIENNIE, OPRÓCZ NIEDZIEL i ŚWIĄT, OD GODZINY

OBYWATEL M. WŁOCŁAWKA
Opatrzony Św. Sakramentami

Sprzedaż towarów kolon jalnospożyw- 
czych oraz ś w i e c  k o ś c i e l n y c h

A. POSTOLSKI J S Ę f ,  
Nadeszły świece woskowe kościelne
różnych rozmiarów. Ceny umiarkowane, Po
lecam się W. Ks. proboszczom oraz prefe
ktom szkół. Przy zakupywaniu świec do pier
wszej Komunji św, odliczam pewien procent.

Ogłoszenie Urzędowe.
Niniejszym Magistrat m. Włocła

wka podaje do publicznej wiadomo
ści, iż uchwałą Rady Miejskiej z dnia 
19 kwietnia r. b. wysokości kar za 
zwłokę i kosztów egzekucyjnych, przy
padających od zaległości na rzecz 
gminy miejskiej dostosowane zostały 
do norm, przewidzianych Ustawą z 
dnia 9 marca r. b. o karach za zwło* 
kę oraz o kosztach egzekucyjnych 
(Dz. Ust. z r. 1923. Nr. 31. poz. 189).

Zgodnie z powyższym do poszcze
gólnych miejskich statutów podatko
wych wprowadza się zmiany, okre
ślające:

1) wysokość kar za zwłoką 
na IO% od zalegającej na
leżności miesięcznie,

2) wysokość kosztów egze
kucyjnych na 5% zalega
jącej należności jednora
zowo,

3) niezależnie od powyższych opłat 
płatnik podatkowy obowiązany jest 
w myśl wspomnianej ustawy i u-

chwały Rady Miejskiej ponosić 
ewentualne rzeczywiste wydatki 
związane z przygotowaniem i po
stępowaniem przymusowej sprze
daży (koszty ogłoszeń o licytacjach, 
przewozu i przechowania zasek- 
westrowanych ruchomości i t. p.) 
W myśl odezwy Pana Wojewody 

Warszawskiego z dnia 1 marca r. b. 
za L.S.M. 732/IV oraz uchwały Rady 
Miejskiej z dnia 19 kwietnia r. b. traci 
moc obowiązującą Statut w przed
miocie kosztów egzekucyjnych i od
setek zwłoki, uchwalony na posie
dzeniu Rady Miejskiej w dniach 16 IV. 
i 15 V. 1922 r.

Powyżej określone normy kar (od
setek) za zwłokę oraz kosztów egze
kucyjnych wchodzą w zastosowanie 
od dnia I czerwca r. b.

w z- Prezydenta
Gutowski.

Włocławek, dnia 14 maja 1923 r.

Uzdrowiska to— skarby.
Zbyt mało ludzi zdaje sobie sprawę, 

jak wielkim skarbem są wszelkie miej
scowości lecznicze i jak znaczny wpływ 
wywierają nawet na ogólny dobrobyt 
całego kraju. Mamy tego dowody 
w innych krajach, gdzie, jak n. p. w 
Szwajcarji, ogólny dobrobyt pojawił 
się dopiero z chwilą rozwoju szwaj >

carskich miejscowości leczniczych, 
a zwłaszcza odpowiednio zaprowadzo
nej turystyki, przez co zwiedzający 
tyle nawieźli pieniędzy, że majątek 
Szwajcarji wyzbył się długu i wzrósł 
o n 1/, franka na głowę obywatela.

Choć, co prawda nasze uzdrowiska 
nie będą w pierwszym okresie swego 
rozwoju, ściągać licznych kuracjuszy 
obcych, to jednakże zupełnie lub w 
szerszym stopniu przyczynią się do 
prowadzenia przez nas samych^kuracji 
tylko w kraju, a już sam ten fakt jest 
nader ważny, gdyż zatrzyma wywóz 
pieniędzy za granicę na »kurację«.

A  że wywoziliśmy i to znaczne 
sumy, przytoczę tu dane statystyczne 
za rok 1913 z byłego zaboru rosyj
skiego: oto 15 miljonów rubli »wy
jechało na kurację«.

Teraz się zastanówmy, był to za
bór rosyjski i wywoziliśmy złoto rosyj
skie, a gdy obecnie zwykli wędrówki 
zagranicę, zaczniemy znowu jeździć, 
lecz już nie z jednego zaboru i bądź 
co bądź za obce złoto, ale z całej 
zjednoczonej Polski i za własne złoto, 
to co będzie?

Oto setki miljonów marek polskich 
bezpowrotnie powędruje za granicę. 
Setki miljonów, które powinny po
zostać w kraju, a pozostawszy tworzyć 
miljardowe obroty i kraj nasz wzbo
gacać.

Mówię powinny i stanowczo, by 
pozostały, gdybyśmy wszyscy zrozu
mieć chcieli obowiązek wspierania

kraju, oraz doniosłość rozwoju pol
skich miejscowości leczniczych i jeź
dzili tylko do swojskich uzdrowisk, 
przez co jednocześnie przyczynilibyś
my się do icb rozwoju.

Szerszy ogół, czytając artykuł na 
temat powyższy, jeśli się nad nim za
stanawia, to najpierw stawia pytanie 
i to z akcentem wątpliwości: —  »a czy 
my to mamy tak sławne uzdrowiska, 
jak zagranica? —  »czy są one tak 
pomocne?«

Tymczasem mamy aż nadto do
wodów w naszej statystyce lekarzy 
zdrojowych, oraz takie iakta, że n.p. do 
Ciechocinka, przyjeżdżali specjalnie na 
kurację z Ameryki i tu dopiero do
znawali skutecznej pomocy.

A  takich miejscowości, gdzieby 
kuracja nie zawodziła, mamy więcej, 
tylko są one odpowiednio nie wykorzy
stywane, ergo i zaniedbane. A zwróć
my uwagę, że i sławne uzdrowiska 
zagraniczne nie były odrazu sławnemi 
i wogóle świetnemi. Sławnemi uczy
nił je czas, a przedewszystkiem dobre 
zaprowadzenie i ciągła praca nad ich 
ogólną kulturą, do której przyczyniły 
się i nasze pieniądze tak hojnie tam 
zawożone.

Widzimy więc, że w danym kie
runku żadnych obaw niema. Wprost 
przeciwnie, mamy niezbite dowody, iż 
wiele z naszych zdrojowisk są niemal 
że bez konkurencji.

Pozatem posiadamy setki miejsco
wości, o nader zdrowym i malowni-
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czym położeniu, które zagranicą świet
nie byłyby wykorzystane, a u nas leżą 
sobie odłogiem.

Tymczasem sama woina, jej »wo
jenne odżywianie«, tak bardzo nas wy
czerpało i pod każdym względem, że 
wogóle naszej sile fizycznej i zdro
wotnej zagraża zupełne wyczerpanie, 
jeśli, choć raz do roku nie wyjedzie- 
my na kurację.

Już ten sam fakt powinien zachę
cić nas wszystkich, jako potrzebują
cych kuracji, do interesowania się 
i popierania rozwoju polskich miejsco
wości leczniczych, które w najszer
szym tego słowa znaczeniu przyczy
niają się do podniesienia i ożywienia 
ogólnego ruchu pieniężnego, a więcej 
i przemysłowo-handlowego, przez co 
znów kraj cały się wzbogaca.

Witold Kraszewski.

W Czerwonym Piotrogrodzie.
Znany Czytelnikom „Słowa“ ko

respondent piotrogrodzki pisze znów 
do mnie:

„W  domu naszym zostałem sam 
jeden i dla wszystkich wszystkiem 
być muszę. Więc udaję encyklopedję 
podręczną: mówię, tłomaczę, wyjaś
niam, objaśniam, wykładam, wyświe 
tlam, wydobywam, zgłębiam, rozsze
rzam, wskazuję, słowem: nauczam. Mo
żesz sobie wyobrazić, jakie to wszystko 
mądre i szerokie. Moi domownicy, na 
grupie pamiątkowej, przeznaczonej dla 
mnie specjalnie, napisali: „Multum 
facit, qui multum diligit. Multum 
facit, qui rem bene facit. Bene fa
cit, qui communitati magis quam suae 
voluntati servit*. („Wiele czyni, kto 
wiele miłuje. Wiele czyni, kto dobrze 
czyni sprawę. Dobrze czyni, kto służy 
społeczności raczej, aniżeli swej 
woli*)-

„To ustawiczne mówienie męczy 
mię tak, że pod wieczór nie mogę 
już mówić, i nie wiem, czy długo 
będę mógł bawić się w omnibus.

„Chciałbym na lato wrócić do 
Kraju i mam malutką nadzieję. Ale 
trudna sprawa z naszym Administra
torem, X. Przyremblem. Nie chce 
dać pozwolenia. Tak mi odpowie
dział przez swego sekretarza. Może 
w rozmowie osobistej złagodzi swoje 
zamiary.

„Czy przypominasz sobie swego 
kolegę z gimnazjum, p. Kotarskiego? 
Obecnie jest tu konsulem. Pamięta 
cię i wie coś niecoś o twej działal
ności pisarskiej... Mam jego poparcie 
w swojej sprawie, lecz sam przez się 
nic zrobić nie może.

„Ostatnie numery „Przeglądu Kat.“ 
widziałem w lutym, i to w ułamkach. 
O życiu Europy nie mamy pojęcia. 
Nasze piśmiennictwo jest tylko szyl
dowe*.

Prosiłem swego korespondenta
0 szczegóły z życia i o charaktery
stykę ś. p. ks. prałata Konstantego 
Budkiewicza1 W  odpowiedzi otrzy
małem taki szkic życiorysu:

„Ś. p. ks. K. Budkiewicz, kanonik 
honorowy i prałat J. Świątobliwości, 
urodził się w r. 1867, został wyświę
cony w 1893, od r. 1908 był pro
boszczem Św. Katarzyny na Newskim
1 dziekanem petersburskim. Akademję 
ukończył ze stopniem Kandydata. 
Przętłomaczył i wydał w Wilnie „Za
rys Apologetyki* D*ra Wedewera, 
z oryginalnym dodatkiem sposobu 
dowodzenia oraz zasad rozumowania. 
W  seminarjum wykładał filozofję. 
Bliższych z nim stosunków nie miałem, 
ale był mi przyjazny 4; lubił ze mną 
rozmawiać. Zarzucał mi romantyzm.

Sam zaś był inteligencją praktyczną, 
skłonną ku oportunizmowi. Żył w 
pewnem osamotnieniu, więc nie miał 
miru. Kilkakrotnie figurował jako kan
dydat na stolicę biskupią. Był ja
roszem“.

Podchwytuję szczegół: „żył w osa
motnieniu“ . Tak, to nie był świato- 
wiec. To można było wyczytać z naj
lepszej podobizny Jego, pomieszczonej 
w „Tygodniku Illustrowanym“. Przez

Jego oczy wyziera dusza, skupiona 
w sobie, głęboko smutna, rzekłbyś: 
tragiczna, jakby świadoma swojej pre 
destynacji na straszliwą ofiarę czre 
zwyczajki. Święta, bohatersaa śmierć 
Jego, z Chrystusowym gestem prze
baczenia, to owoc Jego życia skupio 
nego i osamotnionego i Jego tytuł 
do nieśmiertelności na kartach dzie
jów Martyrologji polsko-katolickiej.

X

Uroczyste powitanie 
Najdostojniejszego Pasterza,
Dzisiaj, w środę, dnia 16 b. m. o godz. 2-ej po południu po

ciągiem pospiesznym wraca do Włocławka Najd. Pasterz z podróży 
do Rzymu, dokąd jeździł celem złożenia Ojcu św. Piusowi XI hołdu 
od siebie, Włocławka i diecezji.

Dla godnego powitania Jego Ekscelencji, zgodnie z gorącem 
pragnieniem miasta, utworzył się Komitet, który, porozumiawszy się 
z odnośnemi czynnikami, do wiadomości Obywateli miasta podaje 
co następuje:

1) Na podjeździe kolejowym na Najd. Pasterza oczekiwać będą 
najwyżsi przedstawiciele duchowieństwa z J. E. ks. biskupem-sufra 
ganem Owczarkiem na czele oraz najwyżsi przedstawiciele władz 
państwowych, miejskich, wojskowych i ochotniczej straży ogniowej. 
W  ich otoczeniu Najd. Pasterz uda się do przybranej sali dwor
cowej, gdzie go powita prezes Sądu Okręgowego p. Wład. Nowca.

2) Poczem Najd. Pasterz przybierze się w oznaki godności 
biskupiej i uda się wolno pojazdem przez ul. 3-go Maja do kościółka 
seminaryjskiego, skąd się rozpocznie ingres pontyfikalny.

3) Na placu dworcowym ustawi się wojsko z kapelą, związki, 
korporacje, wszelkie wogóle zrzeszenia, orkiestry —  kolejowa oraz 
uczniów państwowego gimnazjum męskiego, banderje.

4) Przed Pasterzem wszystkie zrzeszenia ruszą naprzód w prawi
dłowym pochodzie, który otwarty będzie przez wojsko. Pojazd 
będzie eskortowany przez konny oddział wojskowy. Za pojazdem 
pociągną inne z przedstawicielami władz, duchowieństwa i komitetu.

5) Na rynku przed ul. 3-go Maja straż ogniowa przy w y
stawionej przez siebie bramie triumfalnej czekać będzie z orkiestrą 
na przybycie Pasterza. '

6) Na ulicy 3-go Maja dzieci szkół powszechnych ustawią 
się szpalerami.

7) Na placu księdza Mikołaja Kopernika oczekiwać będą kler, 
bractwa z chorągwiami, szkoły średnie.

8) Na tymże placu przy kościółku seminaryjskim Pasterz wy
siądzie i, przybrawszy szaty pontyfikalne, uda się w procesji do 
bazyliki, przybranej zewnątrz i wewnątrz. Za nim pójdą przed
stawiciele władz i komitetu.

9) W  bazylice Pasterz powitany będzie przez J. E. ks. biskupa 
Sufragana, poczem przemówi i po uroczystem T e Deum, odśpie- 
wanem przez chór katedralny, udzieli apostolskiego błogosławieństwa.

Trzeci Maj w Ghetmicy.
W  tym roku Chełmica Wielka 

ściągnęła do siebie na obchód Trze 
ciego Maja trzy parafie sąsiednie: 
ostrowicką (filję chełmickiej), zadusz- 
nicką i szpetalską. Przybywające 
procesjonalnie, niby na odpust, wita
ła je pokolei procesja chełmicka 
grzmotami orkiestralnemi.

Włącznie ze szkołami parafji cheł
mickiej, stawiło się szkół 14, oraz 3 
Koła Młodzieży. W komplecie sta
wiła się Cukrownia, z dyrektorem 
swoim, p. Wyszyńskim, na czele. 
Stawiło się dość licznie i ziemiaństwo, 
lubo nie w komplecie. Ten i ów 
wyjechał na uroczystości trzecioma 
jowe warszawskie, inni udali się do 
Lipna lub do Włocławka.

Absolutnym absenteizmem, jak 
zwykle, wyróżniło się i tym razem 
żydowskie księstwo fabjanko-chełmi- 
ckie, które, wraz ze swoimi poddanymi, 
potrzebowało sobie świętować 1 go 
maja. Demonstrowało ono nawet 
przeciw Trzeciemu Majowi, jak to by
wało również i dawniej, urządzając

kopanie w sadzie, tuż w sąsiedztwie 
z terenem kościelnym.

Po uroczystej Mszy, którą odcele- 
brował ks. Śtraszyński z Zadusznik, 
i poprzedzającem ją przemówieniu 
ks. Kocięckiego, aranżera uroczysto
ści, kłąb kilkotysiącznego tłumu, wy
pełniającego przestronną świątynię, 
rozwinął się bajecznie barwnym wę
żem pochodu nazewnątrz i, to śpie
wając, to grając na przemiany, sunął 
na przestrzeni omal kilometrowej, okrą 
żając jezioro, w kierunku zadrzewio
nego wzgórza, z krzyżem na jego 
szczycie.

Mijając budynki fabryczne i domy 
robotnicze, stwierdzaliśmy z pociechą, 
że tam, gdzie dawniej, w dniu i-ym 
maja czerwieniały krwawe plamy 
płacht rewolucyjnych, a dnia 3 go 
maja szarzyła się codzienna pospoli
tość, obecnie powiewały barwy naro
dowe, srebrzyły się białe, królewskie 
Ptaki polskie, wyglądały z poza okien 
portrety bohaterów narodowych i 
obrazy Tej, co „jasnej broni Często
chowy”.

Na wzgórzu, ze stołu pod krzyżem, 
zostały wygłoszone trzy przemowy.

Bez uprzedniego porozumienia się z 
sobą, trzej mówcy dziwnie szczęśliwie 
dopełnili się nawzajem.

Pierwszy przemówił proboszcz gór- 
noszpetalski. Przedstawił osobliwą 
doniosłość tegorocznej rocznicy wie
kopomnego aktu Konstytucji Trzecie
go maja. Z uroczystością tej pamiątki 
narodowej, połączyły się dwie inne 
uroczystości: odsłonięcia pomnika bo
hatera, któremu „Bóg powierzył ho
nor polaków“, i przybycia do Polski 
Wielkiego Gościa, którego zwycięstwu 
nad niemcami Polska zawdzięcza wol
ność. Pozatem, spotęgowana obec
nie walka ze zżydziałą lewicą na tle 
rozstrzygającej bitwy o większość 
polską w Sejmie domaga się szczegół 
nie potężnej manifestacji ducha na
rodowego. Zestawiając nędzne ma- 
nifestacyjki pierwszomajowe z tą Trze
ciomajową, mówca stwierdził świetne 
zwycięstwo symboliczne sztandaru 
narodowego nad zeszmaciałym sztan
darem międzynarodówki, którego ko
lor jest czerwony, bo na nim jest ka
płańska krew, w jego imię zbrodniczo 
przelana w Moskwie, Do tego zwy
cięstwa walnie przyłożył się Kościół, 
uświetniając swym udziałem tę uro
czystość narodową, gdy obłudna le
wica daremnie próbuje narzucić pas 
transmisyjny od swego partyjnickiego 
kółka na wielkie koło obrotowe ka
tolicyzmu. Szereg kończących mowę 
wiwatów zgromadzone tłumy powtó
rzyły z zapałem.

Z kolei zabrał głos p. Jan Byra, 
nauczyciel z Rachcina. Treścią jego 
mowy była charakterystyka Konsty
tucji Trzeciego Maja, jako wzoru 
poświęcenia prywaty, interesu klaso
wego, na ołtarzu Ojczyzny.

P. Byra zakończył przemówienie 
oddeklamowaniem paru strof z wier
sza p. Wal.Zielińskiego: »Równaj się!«

„Równaj się, baczność! Trzeci Maj,
Pęknięty łańcuch wraży!
Zwycięski naród, wolny kraj,
A ty mu stój na straży.
„Praojee nasi rzekli tak:
Gnębi nas wrogów zgraja,
Niech będzie jedność, której brak,
Jedność Trzeciego Maja!

Trzecim i ostatnim mówcą był 
p. poseł Sacha. Ten świetny, trzeź
wy, wytrawny, panujący nad sobą 
i przedmiotem, logiczny i językowo 
poprawny mówca był atrakcją obchodu. 
Na szeroko i barwnie podmalowanem 
tle dziejowem przedstawił on Konsty
tucję Trzeciego Maja jako nasienie 
przyszłości, które przywalone gruzami 
Polski, upadłej politycznie, przetrwało 
150 lat niewoli, jak owa pszenica 
w piramidach egipskich; i teraz eto, 
w pełnem słońcu Wolności, wschodzi: 
nie, jako litera, sama w sobie niedo
skonała, choć na swój czas wysoce 
postępowa, przodująca państwom 
Europy, ale jako nieśmiertelna idea 
wolności i demokratyczności polskiej, 
wszechstanowej. W myśl słów wielkie
go Adama: „Im bardziej polepszycie 
dusze wasze, tem bardziej polepszycie 
prawa wasze” , mówca siat tę ideę w ser
ca słuchaczy, aby w nich zazieleniła się 
nadzieją lepszej przyszłości narodowej, 
jak ta ruń oziminna, ścieląca się ła
nami, jak okiem sięgnąć ze wzgórza, 
i kąpiąca się w blaskach słońca; aby, 
pielęgnowana w sercach obywateli, 
wydawała coraz lepsze owoce prawo
dawcze.

Gwoli pełności realitycznej obrazu, 
należy tu zaznaczyć, że wśród masy 
słuchaczów dobrej woli, znalazła się 
garstka dusz zatraconych, dobrowol
nych wyrzutków narodowych. Nasłani 
przez jakiegoś lewicowego biesa, czy 
może, źle ochrzczoną, biesicę żydow
ską, podjęli się oni roli biesowskiego 
przygadywania mówcom poza ich ple
cami, aby ich zbijać z tropu, oraz ro
bienia nastroju opozycyjnego wśród 
tłumu. Oczywiście, wysiłki ich były 
daremne. Jeno cień smutku padł na 
rozsłonecznione dusze bliższych świad
ków owych wysiłków, że na ziemi pol
skiej wyzwolonej znajdują się tacy nie
wolnicy fałszu i nienawiści i ciemni 
wrogowie Ojczyzny. Słusznie też 
proboszcz miejscowy wskazał im dro
gę do bolszewickiego raju w Rosji. 
„Cieszą się“ oni opinją pijaniców. 
Spojrzenie ich zbójeckie lub mefisto
feliczne.

Śpiewy chóralne szkoły ze Świąt- 
kowizny i muzyka orkiestry straży 
ogniowej chełmickiej otworzyły, prze-
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płatały i wreszcie zakończyły owe trzy 
przemówienia. Potem p. Własow ro
bił zdjęcia fotograficzne.

Wieczorem Koło Młodzieży z 
Ostrowitego, pod kierunkiem p. Do- 
ruchowskiej, dało w kotłowni fabryki 
cukru przedstawienie sceniczne. Ode
grano sztukę ludową: „Bursztyny
Kasi", wykonano parę pieśni zopery- 
zowanych: „Za Niemen“ i pieśń dzia
dowską, osnutą na tle aktualnych mo

tywów politycznych, w końcu odtań
czono mazura. Amatorzy zebrali 
obfite żniwo hucznych, dobrze zasłu
żonych oklasków. Wystąpili dopiero 
po raz drugi, a już okazali wyrobienie, 
budzące szczery poklask. To zasługa 
p. Doruchowskiej. Jej to pracy owo
cem jest i samo ostrowickie Koło 
Młodzieży. Gdybyż więcej było takich 
działaczek po dworach!

X.

C o  niesie dzień?
M A J

Ś R O D A

D z iś : Jana Nap. i An~ 
drzeja Bob.
Słów.: Wieńczysława 

Jutro: Paschalisa, Anto
nina b.

Wschód słońca o g. 3.54 
Zachód o g. 19.19 
Wach. księżyca o g. 4.39 
Zachód o g. 19.42

Osobiste. Ks, prof. J. Kruszyński, 
rsdaktor naszego pisma wyjechał w 
dniu wczorajszym na zjazd prasy do 
W7arszawy.

Na budowę kościoła św. Sta
nisława. W dn. 17. b. m. t. j. w
czwartek o godz, 8 wiecz. w „Polonji“ 
przy ul. Gęsiej odbędzie się powtórze
nie koncertu-przedstawienia uczniow
skiego Państwowej Szkoły Kupieckiej. 
Na program złożą się: w I części 
śpiewy chóru szkolnego i deklamacje, 
w II części odegraną zostanie baśń 
sceniczna p. t. „Czarodziejskie zwier 
ciadło“ w 4 ch odsłonach z prologiem. 
Osoby: Marysia, Jaś, Królowa Zima, 
Czarodziej, Mróz, Wiatr, 5 krasnolud
ków i inni. Wieczór ten wystawiony 
w kwietniu, zostawił bardzo miłe wra
żenie i potkał się na lamach „Słowa“ 
z bardzo pochlebną oceną. Na pierw- 
szem przedstawieniu biletów brakło, 
dlatego należy się spodziewać, że ta 
okoliczność, jakoteź przeznaczenie 
całkowitego dochodu na budowę ko
ścioła zachęci Włocławian do licznego 
przybycia.

Z Harcerstwa. Odprawa Ko
mendantek drużyn i przybocznych wło
cławskiego żeńskiego hufca we czwar
tek, dnia 17 b. m. o godz. 18 w lo
kalu Komendy żeńskiej.

Odprawa Komendantów drużyn 
i przybocznych włocławskiego hufca 
męskiego, tegoż dnia o godz. 20 ej 
w lokalu Komendy męskiej.

Z Sejmiku Powiatowego. W
dniu 18 maja odbędzie się posiedzenie 
Sejmiku Powiatowego.

Porządek dzienny obrad:
1. Zatwierdzenie protokułu ostat

niego posiedzenia Sejmiku Powiato
wego.

2. Zatwierdzenie sprawozdania z 
wykonania budżetu za rok 1922.

3. Uchwalenie dodatkowego bud
żetu na rok 1923.

4. Sprawa opodatkowania nielicen- 
cjonowanych samców.

5. Zmiana i uzupełnienie statutu 
składki gruntowej.

6. Zmiana i uzupełnienie statutu 
podatku szkolnego.

7. Zmiana i uzupełnienie statutu 
podatku od węgla.

8. Zmiana i uzupełnienie statutu 
podatku od psów.

9. Zmiana i uzupełnienie statutu 
podatku opłat drogowych.

10. Zmiana statutu kosztów egze
kucyjnych i procentów zwłoki.

11. Sprawa przepisania tytułu włas
ności nieruchomości wywłaszczonej od 
małżonków Ciesielskich w Włocławku 
na imię Związku Szpitalnego.

12. Wybór członka Komitetu Zwią
zku Szpitalnego na miejsce p. Michała 
Bojańczyka oraz wybór 2 zastępców 
do tegoż Komitetu.

13. Wybór członka Komisji Rewi
zyjnej Związku Szpitalnego na miejsce 
p. Lucjana Haacka.

14. Wybór członka Komisji Opieki 
Społecznej na miejsce p. Antoniego 
Ulewicza.

15. Wybór delegata do Rady Opie
kuńczej Żeńskiego Gimnazjum Pań
stwowego imienia Marji Konopnickiej 
w Włocławku.

16. Wybór delegata do Rady Opie
kuńczej szkoły gospodarstwa wiej
skiego w Marysinie,

17. Sprawa przymusowego dostar
czania środków przewozowych do 
konserwacji dróg bitych w powiecie.

18. Sprawa dalszego utrzymywania 
komunalnego koedukacyjnego semi- 
narjum nauczycielskiego w Włocławku.

19. Wolne wnioski.

Ulgi kolejowe dla urzędników 
państwowych. Wskutek licznych 
zapytań Ministerstw, władz i urzędów 
centralnych w sprawie uprawnienia 
urzędników państwowych do przejaz 
dów ulgowych kolejami żelaznemi, 
Prezydjum Rady Ministrów rozesłało 
okólnik, wyjaśniający, że przywilej po
siadania legitymacji, uprawniających 
do przejazdów ulgowych kolejami po
siadają: 1) urzędnicy państwowi, po
zostający obecnie w czynnej służbie, 
których stosunek służbowy zawiązany 
został pismem nominacyjnem, wysta- 
wionem na podstawie art.8 tymcz. prze
pisów służbowych, dla urzędników 
państwowych (t. zw. urzędnicy w zro
zumieniu postanowień powołanych 
przepisów). 2) urzędnicy państ. mia
nowani na stałe po I kwietnia 1922 r.
3) urzędnicy stali (od III. st. sł. w górę).
4) urzędnicy państwowi pozostający 
obecnie w czynnej służbie na teiytor- 
jum Małopolski, których stosunek służ
bowy zawiązany został na zasadzie 
pragmatyki austrjackiej. Do tej ka- 
tegorjijnaleźą urzęd. b. zaboru austria
ckiego, którzy przeszli do służby 
przy władzach na obszarze b. zaboru 
rosyjskiego i pruskiego bez względu 
na ich obecny charakter. Urzędnicy 
pozostający obecnie w czynnej służ
bie na obszarze Wielkopolski i Po
morza i którzy otrzymali nominacje 
etatowych. Nie posiadają natomiast 
prawa na korzystanie z ulg kolejowych: 
i) urzędnicy i pracownicy kontrak
towi, 2) urzędnicy t. z w. dawniej 
nieetatowi na całym terytorjum Pań- 
stwa, 3) urzędnicy mianowani do od
wołania lub prowizorycznie.

W akacje  szkolne. Władze oświa
towe, korzystając z opinji, przekaza
nej przez niedawno zakończony zjazd 
kuratorów, przystąpiły obecnie do 
rozstrzygnięcia sprawy długości wa
kacji szkolnych. Co do długości zde
cydowano, że ferje wakacyjne, w szko
łach średnich i powszechnych mają 
trwać dwa miesiące; nie rozstrzygnięto 
natomiast, kiedy mają się te ferje 
rozpoczynać.

Jeden z wniosków proponuje ter
miny trwania wakacji szkolnych od 
15 czerwca do 15 sierpnia drugi zaś 
od i lipca do 1 września. Przy tych 
krótkich wakacjach młodzież nasza—  
z powodu dużej ilości świąt w roku —  
pracować będzie jeszcze o 50 dni 
szkolnych mniej niż młodzież zacho
dnio-europejska. W związku z dłu
gością roku szkolnego władze min. 
oświaty mają równie przekształcić 
jego podział: z 4 kwartałów na 3 ter- 
cjały, ale ta sprawa stanie się dopiero 
aktualna z początkiem przyszłego 
roku szkolnego.

Dodatki za manewry. Minist. 
Spraw Woj. wydało rozporządzenie, 
ażeby stawki dodatków należnych 
oficerom, chorążym i szeregowym za
wodowym za czas manewrów po za 
obrębem stałego garnizonu regulo
wane były według zwyżek procento
wych, obowiązujących dla djet po
dróżnych w kraju.

śmierć przy pracy. W  ponie
działek dnia 14 b. m. przy rozbiórce 
pałacu biskupiego robotnik Józef Kucz- 
marski Próżna 3i, podcinający skle
pienie został zabitv.

Podziękowanie. Za ofiarowane 
przez Zarząd Cukrowni Brześć - Ku
jawski, a otrzymane z rąk Szanowne
go pana Prezesa Nowcy 500,000 mk. 
dla T-wa Przyjaciół Młodzieży, skła
da serdeczne podziękowanie w imie
niu tegoż T-wa.

Rejentowa Kowalewska.

Zawiadomienie. Gdyby Sza
nowni P.P. Ziemianie potrzebowali 
na czas wakacji korepetytora, lub 
chcieli łaskawie udzielić gościny nie
zamożnym uczniom Państ. Gimn; 
wszelkich informacji udziela codzien
nie od xi i pół do 12 i pól w kan- 
celarji Gimnazjalnej (szkolna 6) se* 
kretarjat T-wa Przyjaciół Młodzieży.

Targ wczorajszy. Wczorajszy 
targ był dosyć ożywiony. Ceny no
towano następujące: Pszenica 230 tys. 
mk., korzec, żyto 135 tys. mk., kar
tofle 14 tys. mk, masło 10 tys. funt, 
mendel jaj 6.000, kwarta mleka 1.000 
mki gęś 70 tys. mk., kaczka 35 —  40 
tys. mk., indyk 65 —  70 tys. mk., 
kura 20 — 25 tys. mk.

TELEGRAMY.
Odpowiedź Rosji na 

notę Angielską.
MOSKWA, 13. 5. Pat. Wczoraj 

odbył się tu pod przewodnictwem 
Kamieniewa wiec, na którym rozpa
trywano obecną sytuację. Kamieniew 
wezwał na wstępie zebranych do 
uczczenia pamięci Worowskiego, po- 
czem zabrał głos Cziczerin, który w 
przemówieniu swem przedstawił rze
kome powody, jakimi kierowała się 
Anglja, wysyłając notę do Sowietów 
i zbijał zarzuty, wysunięte w tej no
cie, określając je jako kłamliwie, lub 
też oparte na fałszywych informacjach. 
Głównym powodem stanowiska zaję
tego przez Anglję, była, zdaniem 
Cziczerina, bojaźń o wschód, którego 
Rosja broni przed imperjalizmem an
gielskim. Masy, pracujące w Rosji, 

j mówił Cziczerin, nie poddadzą się 
żadnemu gwałtowi, gdyż nie Rosja 
narusza pokój, nie Rosja jest inicja
torką zerwania pokoju i nie na nią 
też spadnie za to odpowiedzialność. 
Jako wyjście proponujemy Anglji, aby 
konflikt został rozpatrzony przez spe
cjalną konferencję, wobec tego, że i 
my mamy cały szereg zarzutów prze
ciw gwałtom Anglji w stosunku do 
Rosji. O ile Anglja odrzuca nasze 
propozycje i będzie nadal trwała przy 
100 dniowym terminie, postawio
nym w swej nocie, to będzie dowo
dem dążenia do uplanowanego po
przednio zerwania.

Po Cziczerinie przemawiał Trocki, 
podkreślając tendencje pokojowe Rosji 
Sowieckiej, która jednak nie podda 
się rozkazom, narzuconym przez wiel
kie państwa zaćfiodu i twardo stać 
będzie na stanowisku, bronionem przez 
czerwoną armję i czerwoną flotę. Po 
wiecu odbyły się manifestacje na uli
cach Moskwy. Podobne manifestacje 
zostały zorganizowane z inicjatywy 
władz rządowych również w Piotro- 
grodzie, Odesie i Charkowie.

Międzynarodowy kon
gres feministyczny.
W  dniu 14 b. m. rozpoczął się 

w Rzymie 9-y Kongres Międzynaro
dowego Związku feministycznego, na 
który zjechali się przedstawiciele prze
szło czterdziestu państw.

Rząd włoski podejmuje urzędowe 
delegatki kongresu, a prezes ministrów 
włoskich, Mussolini, zagaił obrady 
Kongresu.

Ruch feministyczny, dążący do cał
kowitego zrównania prawnego kobiet, 
czyni wielkie postępy. Tak np. w r.

Idąc ul. Brzeską do Cygauki między godz
1-szą a 2-gą po południu, zgubiono 21.000 

m“ . . Łaskawy znalazca raczy złożyć do 
admin. „Słowa Kujawskiego*.

1920 ostatni kongres święcił przyzna- 
nie prawa głosowania kobietom w prze
szło 20 krajach. Obecnym kongresem 
zainteresowały się zarówno kraje, gdzie 
kobiety są równouprawnione, jak i te, 
gdzie one nie mają jeszcze prawa 
głosu.

Sprawy gdańskie.
Jasne stanowisko rządu polskiego, 

ujawnione chociażby tylko w zerwaniu 
rokowań handlowych, oddziałało na 
niemieckich hakatystów w Gdańsku, 
którzy przerażeni, cofnęli zabór szkoły 
handlowej i liczą dalej na pobłażliwość 
rządu polskiego. Jak będzie działał 
rząd, zobaczymy w najbliższym czasie. 
Właśnie w tych dniach toczą się narady 
nad ustaleniem linji postępowania. 
Wczoraj przybył do Warszawy komi
sarz Rzpltej w Gdańsku, Pluciński, w 
towarzystwie swych współpracowni
ków: Potworowskiego, Lalickiego i Ro
mana, dzisiaj przybędą polscy człon
kowie rady portowej. W południe 
wczoraj sprawom gdańskim było po
święcone posiedzenie rady ministrów, 
gdzie stan rzeczy przedstawił p. Plu- 
ciński. Przypuszczają, że narady 
potrwają do czwartku.

flresztow aniz kongresu  
kom unistycznego.

Wczoraj o godz. 2-ej po poł., po 
dochodzeniach wstępnych, wkroczyła 
policja warszawska do domu przy ul. 
Długiej 61, do lokalu „Żydowskiego 
Zw. Zawodowego Służby domowej“, 
aresztując zebranych tam delegatów 
komunistycznych, przybyłych na kon
gres z różnych miast Polski. Areszto
wano 47 osób, pomiędzy któremi znaj
dowali się znani z procesu Toeplitza: 
Ignacy Thom, Tadeusz Oppmann i 
inni. Aresztowanym odebrano wielką 
ilość dokumentów i spisów, odsłania
jących znaczną część sieci, jaką ko
muniści w kraju rozciągnęli. Doko
nano też rewizji i aresztowań w War
szawie i poza Warszawą. Ścisłych 
wiadomości o wynikach prowadzone
go śledztwa dotąd nie ujawniono, to 
jednak jest pewne, że kongres ko
munistyczny miał omówić środki za
radcze przeciw zataczającej coraz 
szersze kręgi żywiołowej wprost nie
chęci społeczeństwa do komunisty- 
czno-przewrotowycn haseł.

Amerykanie — nie chcę 
być odrabowani przez 

rząd Niemiecki.
WIEDEŃ, 15. 5. (Pat). „Wiener 

Allgemeine Z tg.” donosi z Nowego 
Jorku: Związek amerykańskich właści
cieli marek niemieckich wniósł do nie
miecko-amerykańskiego sądu rozjem
czego skargę przeciwko państwu nie
mieckiemu o zapłacenie 21 miljonów 
dolarów. W  skardze powiedziano, że 
Niemcy rozmyślnie spowodowały spa
dek swej marki, dopuszczając się 
w ten sposób oszustwa.

RYNEK PIENIĘŻNY.

W ARSZAW A, 15. V.
Dolar 47750
Funt szterling 220.750
Frank lrancuski 3-155
Marka niemiecka.*. 1.00
Korona czeska 1.422
Frank szwajcarski 8.575
Korona ausjrjacka (100) 66.75
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Archiwa Polski w Rosji.
PAT-iczna donosi:
Delegacja Polska w Moskwie nie 

otrzymała dotychczas odpowiedzi na 
ostatnie przedstawienia w sprawie 
zwrotu archiwów i mienia Przedsta
wicielstw polskich,zagarniętych wbrew 
wszelkim zwyczajom międzynarodo
wym przez władze sowieckie w 1920 
roku. Zwrot mienia tego został za
gwarantowany specjalnym załączni
kiem do Traktatu Ryskiego.

Przyjazd Rumuńskiej 
pary królewskiej.

Rozpowszechnione w Polsce w 
ciągu ostatnich dni wiadomości o wi
zycie rumuńskiej pary królewskiej, 
jakoby ustalonej już na czwarty ty
dzień maja, nie są dotychczas należy
cie ugruntowane. Kwestje polityki 
wewnętrznej nie pozwolą bowiem za 
pewne na wyjazd króla rumuńskiego 
przed zakończeniem sesji parlamentu 
a tego oczekiwać należy nie wcześniej, 
jak między 10 a 20 czerwca.

I wy skromnej ofiary, którą przy ni- 
I niejszem załączam.

Zechce Pan, Panie Prezesie przy
jąć ponowne zapewnienie moich naj 
lepszych uczuć.

ó § .2m £ 3•N O »er >*
GD •N

K ILKU W IERSZÓ W K I.

Z POLSKI I O POLSCE.
X W  Warszawie stwierdzono 

wzrost cen w pierwszej połowie ma]a
0 6 procent.

X Pan Józef Piłsudski otrzymał 
6 miesięczny urlop i jedzie do Egiptu.

X Dnia 13 b. m. marszałek Foch 
wyjechał z Krakowa do Pragi.

X Bolszewicy czynią nowe utru
dnienia komisji polskiej pracujące] 
nad zwrotem wywiezionych bibljotea
1 archiwów. Komisja musiała prze
rwać pracę.

Z CAŁEGO  ŚW IATA
X W  Prusach Wschodnich daje 

się odczuwać coraz dotkliwiej kryzys 
w przemyśle i handlu, wykładnikiem 
którego jest wzrastająca liczba bez
robotnych. Od czerwca zostanie zam
knięty szereg fabryk, które dotychczas 
jeszcze funkcjonują, co powiększy 1* 
czbę bezrobotnych.

X W  Prusach Wschodnich wy
buchł strajk robotników rolnych, spo- 
wodowany nieuwzględnieniem ich żą
dań. Strajk obejmuje 5 powiatów. 
Istnieje możliwość rozszerzenia się 
strajku na cale Prusy Wschodnie.

x  Rząd litewski zamierza udzielić 
szeregu koncesyj na budowę nowych 
linji kolejowych. Budowa rozpoczęta 
będzie jeszcze w lecie r. b. Między 
innemi będzie .wybudowana linja 
Szwale-Telze Kłajpeda i dwie wązko- 
torowe kolejki.

X Donoszą, że w Moskwie od
były się demonstrancje antyangielskie 
przed gmachem angielskiej misji han
dlowej.

X W Pradze zmarła żona pre
zydenta Massaryka.

Marszałek Foch -  dla biednych 
Warszawy.

Marszalek n ad esłał 5 m łljonów  
marek.

W  dniu II maja r. b. na ręce 
Prezesa Rady miejskiej I. Balińskiego 
nadeszło pismo odręczne Marszałka 
Focha łącznie z kwotą 5 miljonów 
marek dla biednych m. Warszawy.

Treść listu następująca:
„Panie Prezesie!

Przyjęcie, które miasto Warszawa 
zechciało mi zgotować, nie zatrze się 
tak rychło w mej pamięci.

Myślę jednak o tych, którzy nie 
mogli wziąść pełnego udziału w urzą
dzanych z tego powodu uroczystościa
ch i proszę Pana, Panie Prezesie 
o przyjęcie dla biednych m. Warsza

Z  czasopism.
»P rzyjaciel S zk o ły“ . Dwuty

godnik Nauczycielstwa Polskiego. 
Rok II. Nr. 9. (5 maja 1923)- Poznań, 
ul. Różana 4-a.

Wyszedł nowy zeszyt „Przyjaciela 
Szkoły“ z szeregiem artykułów pierw- 
szorzędnych autorów pedagogicznych. 
Na pierwszem miejscu znajdujemy 
pracę p. F. Przyjemskiego, jednego 
z współorganizatorów szkolnictwa pol
skiego na Pomorzu, obecnego wizyta
tora Kuratorium w Toruniu, na temat 
„Sprawa wychowania i kształcenia 
obywatelskiego w naszych szkołach . 
Następuje artykuł St. Świdwińskiego 
(Warszawa) p. t. „Na pięciolecie bu
dowy Państwa u podstaw’'. Obszerna 
rozprawa, którą cechuje dokładna zna
jomość stosunków i ewolucji pojęć, 
stanowi cenny przyczynek historji 
współczesnego szkolnictwa polskiego 
W. Osterloif (Warszawa) omawia słyń 
ny „Elementarz Komisji Edukacji Na
rodowej” , podając przy tem liczne wy
jątki z niego, a Dr. A. Klęsk, znako 
mity obserwator dziecka, przestrzega: 
„Nie psujmy dzieci” . W rubryce 
„Praktyka nauczycielska” znajduje się 
lekcja praktyczna na temat „Przejście 
od ułamków zwykłych do dziesięt
nych” .

Satyry i  ucinl̂ i.
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Potrzebna podręcz
na do krawieczy- 

zny. Cyganka Ns 32, 
mieszk. 1.

Czytajcie 
Słowo

Kujawskie.

CZEGO CZEKACIE?
Widzimy, że wszystko wciąż drożeje, a przecież każdy z was 

potrzebuje dla własnej potrzeby lub na sprzedaż towarów, więc 
nie odkładajcie na później, a zwróćcie się zaraz z pismienne- 
mi zamówieniami do składu fabrycznego

M. B R Y L ,  w LODZI
gdzie są do nabycia po najtańszych fabrycznych cenach 
następujące towary: , » ~

KORT „MANCZESTER POLSKI". Towar ten jest nie do roz- 
darcia i bardzo trwały w noszeniu, tak, że jest niezbędny dla 
każdego na codzienne ubranie. Cena za 3 metry na całe ^bra
nie męskie lub damskie, gat. „A ” 90.000, gat. „B” 1f0.000 mk- 

KORT ANGIELSKI. Ostatnia nowość sezonu, wyrób czystej 
wełny w najmodniejsze kolory i desenie, bardzo praktyczny 
i mocny materjał na eleganckie męskie ubranie. Cena za 3 metry 
gat. I. 150.000, gat. II. 175.000, gat. III. 225.000 mk.

KOMPLET PODSZEWKI pod ubranie wysyła się za 50.000
i 75.000 mk. , . .

PŁÓTNA białe lub kolorowe na bieliznę, pościel, wsypy 
i poszwy. Cena za metr 7.500, 8.500, 10.000 i 12.000 mk. _ 

BATYSTY na bluzki i suknie w najpiękniejsze desenie 
Cena za 1 metr po 8.000 i 9.000 mk.

SATYNA po 12.000 i 15.000 mk. . . .
Zamówienia wysyłamy pocztą za zaliczką nawet bez zadatku, 

lecz przy nadesłaniu wraz z zamówieniem zadatku od 50.UUU 
do 100.000 mk. udzielamy 5°/o rabatu od całej z®?ló^ rJrema‘

Zamówienia prosimy adresować: SKŁAD FABKiOZlNK 
M. BRYL, ŁODZ, ul. Piotrkowska 56.

I.
Dzięki mniejszościom, obóz lewicy zwycięski, 
na kraj rządami swemi sprowadzając klęski 
krzyczał: Oto, jak rządzą panowie i księża! 
Teraz, kiedy prawica naprawdę zwycięża, 
krzyczy na alarm: Baczność! Niechaj lud się doicie, 
że ster władzy chcą chwycić księża i panowie! 
Dopiero chcą pochwycić? To go nie trzymali?
Precz więc kłamcy czerwoni! Niech rząd biorą

[biali!
II.

Polsko zagniewana! 

Wiedz, żeś ciężko zgrzeszyła przeciwko 
z powodu legalnego stracenia kapłana 
czyniąc larum światowe! Było milczeć lepiej
Nie mord bowiem moskiewski, lecz Twój lcrzyk

[nieprawy

odarł w obliczu świata Sowiety ze sławy.

III
Kiedy salwy witały pomnik Księcia Pepi, 
wydobyty szczęśliwie z pazurów Sowdepji, 
Pochronia Polski spotkał podwójny cios pono: 
Haller otrzymał „ Legję", jem u ją  skradziono.

C H A R IX .

W SĄDZIE BOLSZEWICKIM.

—  Iwan Mitrofanowicz Sinobriu 
chow, czy wy socjaldemokrat ?

—  Nić.
— Nihilist?
—  Nie.
—  Burżuj?
—  Nie.
—  Socjalrewcluąjonist?
—  Nie.
—  Komunist?
—  Nie.
—  Bolszewik?
—  Nie.
—  K ’czortu! A  kto wy ?
—  Głodny.........

CZEM U ?........
Prokurator (uwalniając więźnia): No 

spodziewam się, że dość macie tego, 
poprawicie się i już więcej się me 
zobaczymy. . .

Więzień (ździwiony): Czy pan pro
kurator dostał dymisję. . .

M horoby żołądka, kisaek, nerek, 
V  obstrukcje, hemoroidy i «• p-
r‘ dykrecnzą Szwajcarskie gorzkie zioła
Di** B a u era  — oryginalne z marką „Kogut“ . 

Sprzedają apteki i składy apteczne.

Są okazyjnie do sprzedania meble nie drogo* 
Wiadomość: Kierownik szkoły Lubię n.

a g e n t u r a

Zjednoczonej Żeglugi Polskiej
w  W ło cła w k u , ul. Z am cza Nr. 6

podaje do publicznej wiadomości

R O Z K Ł A D
jazdy parostatków pasatersko-towarowych

od dnia lO maja 1923 roku.
z Warszawy do Włocławka g. 8 rano 
z Warszawy do Włocławka g. 6 popoł. 
z Warszawy do Płocka nocny godz. 

l i  wiecz.
z Płocka do Warszawy godz. 6 rano 

i 5 wiecz.
z Płocka do Warszawy nocny godz.

7 wiecz.
z Płocka do Włocławka godz. 6 rano 

i 3 popoł. (po przybyciu z War
szawy)

z Włocławka do Warszawy godz. 6 
rano i 2 popoł.

ROmilO 3IZDY SILE]?,
OBOWIĄZUJĄCY 00 DNIA i-£0 CZERWCA

z W Ł O C Ł A W K A  O D CH O D ZĄ;
do G d ańska:

osobowy warszawski o godz. 12.16 
kur jer bukareszteński „ „ I4°3
kuijer warszawski „ » 2.47

do Poznania:
kur jer warszawski . . o godz. 3.25
osobowy „ • • » » 5-*9

do B yd g o szczy :
osobowy warszawski o godz. 22.19

do W arszaw y:
___ wy poznański
kurjer gdański . .
kurjer poznański . 
osobowy bydgoski . .
osobowy gdański . .

do W a rsza w y , L w o w a  
i Bukaresztu: 

kurjer gdański . . .  o godz. 14.05

. 0 g o d z. 1.54
• »» .  3 5 4
• # 19 4-28
• » .  7-41
• w „ 16.37

Cement i wapno C r
ściśle fabrycznych < >

Sznury i przewodniki
_ firmy „Kabel”
7 m «A U fl# i  „Osram*, „Vertex nn. 
Z a r O W K I  na prąd miejski i Ha-

rendorfa

Motory oloktryczno prąd
stały firmy G anz stale na składzie

Pasy transmisyjne S L
i z szerści wielbłądziej 

POLECA
po cenach hurtowych warszawskich

BIURO TECHNICZNE

.ELEKTRON”
W łocławek, Kościuszki 17, 

telefon 63.

I Do Matekl najracjonalniej«
I sza przy sypką dla dzieci jest 
I puder „ D z id z i" ,  utrzymujący 
I ciało dziecka w zupełnej hygie- 
lnie. Usuwa zaczerwienienia i 
I stan zapalny skóry. Sprzedają 
I apteki i składy. Wyrób polski.

ZNIECZULAJĄCY
B A L S A M  B E L G I J S K I

z kogutkiem usuwa
Bóle artretyczne i reumatyczne.

Sprzedają apteki i składy apteczne.

K T O
pragnie widzieć Ojczyznę całkowicie od

rodzoną państwowo,
dąży do iej zupełnego odrodzenia pań

stwowego,
chce przyczynić się odrobiną dobrej 

woli przy odbudowie państwowej, 
niech pracuje i oszczędza.

W sze lk ie  oszczędności powinno się skła
dać tam, gdzie za uczciwość i pracę płacą 
uczciwością i pieniądzem.

Instytucje prywatne, które przyjmują lo
katy pieniężne w formie pożyczek, po- 
winne budzić zaufanie w składających za
oszczędzone pożyczki.

Zaufanie społeczeństwa zdobywa się 
długoletnią uczciwością i rzetelnością. 

Jedną z poważnych, uczciwych, chrześci
jańskich instytucji jest znana firma han
dlowa _

Jan Klabecki, Włocławek, Brzeska 8, 
która przyjmuje pożyczki w markach 

polskich,
oblicza je na walutę złotą, 
wypłaca zobowiązania w terminie na pod

stawie mocnej waluty złotej płacąc wy
sokie procenty.

Firma Jan hlabecki nie uprawiała nigdy 
i nie uprawia żadnych spekulacji waluto
wych, tylko pragnie przyczynić się w ma
łej mierze do odciążenia szkodliwych form 
społecznych, obniżających kurs waluty 
własnej, wynikłych z wytworzonego po- 
kątnego handlu towarami, co przyczynia 
się także do wzmożenia drożyzny.

OGŁOSZENIA DROBNE.

Adamski Feliks były szpitala św.
Łazarza, wenerycznego. Przyjmuje od 9 
rano do 8 wieczór. Brzeska te 13.

Chłopca na posyłki poszukujemy Biuro 
Komisowe. Zamcza 4.

Do wydzierżawienia o  g ró d  o w o c o w y  
12 mórg w Janowicach. Zgłaszać się do 

majątku Lubanie po w. Nieszawski.

Majątki, gospodarstwa kupujemy, sprze
dajemy. Biuro Komisowe. Zamcza 4.

Na całodzienne stołowanie przyjmę kilka 
osób. Wiadomość; ul. Kilińskiego te 14, 

p. Jankowska.

Sklep Wiejski Wiwatowskiej Żabia 12.
Poleca: świeże masło śmietankowe, śmie

tanę, pyszne zdrowe mleko maj. Brzezie.

0D WYDAWNICTWA
Stosownie do uchwały Związku 

wydawców pism codziennych wszelkie
go rodzaju nadesłane zapowiedzią 
wzmianki, komunikaty i okólniki bądź 
to prywatnych9 bądź komunalnych i 
rządowych instytucji, tyczące się ze* 
brań, odczytów, i  koncertów, rozpo
rządzeń itp. będą umieszczane po u- 
przednietn opłaceniu należności w a- 
dministracji dziennika• W przeciwnym 
razie bez opłaty nie będą umieszczane.

" rBDAKTOB: B .  HiOSIYSSD DRUKARNIA DIBCBZALNA POD ZARZĄDHH W. T0MASZBW8USC 0.

Ogłaszajcie się 
w Słowie Kujawskiem,

■WYDAWNICTWO KSIĘGARNI POWSZECHNEJ.


